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W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

Sankt-Petersburg dnia i  października ,
(2 Ruskiego Inwalida.)

Przez Najwyższy .Dyplornat pod dniem 22 
września, Jenerał-Major, X iąię Lubomirski, na
czelnik 6 te y  dywizji pseszey, mianowany kawa
lerem o rderu  ś. Równego z A posto łam i Xiążęcia 
W łodzim ierza 2giey klassy, w nagrodę okaza
nego męztwa i waleczności W potyczce z Turka
mi pod Kulewczą.

— Przez Najwyższy Dyplomat pod dniem 17 
września, Jenerał-Porucznik > Turczaninow  2gi, 
mianowany kawalerem orderu s. A n n y  iszey  
klassy , w nagrodę okazanego raęzfcwa i walecz
ności w dniu 20 października 1828 roku w bitwie z 
Góralami.

— Jenerał Marszałek Polny, Hrabia Fon-der- 
O stenSacken , Wódz Naczelny lgo Woyska, dnia 
28 z. m. wyjechał do Mohilewa* Dnia 26 z. m. 
przybyli tu ze Stawropola; zarządzający liczebną 
brygadą ertylleryyską i szkołą przy niey, Jenerał- 
Maior P erren  iszy; z różnych guberniy, Naczel
nik garnizonów arty le ry jsk ich  tutejszego okrę
gu, Jenerał-Major K uzm in  3ci.

Sankt-Petersburg dnia 3 września.
(z Ruskiego Inwalida).

W yją tek  z listu prywatnego  
Obóz pod Szumią, dnia 10 września 1829 roku.

Tak więc, kochany przyjacielu, nasza w o j
na już się skończyła! Trwały i korzystny dla Ros
sy i, a na wieki dla M onarchy Rossyyskiego sławny 
pokoy uwieńczył nasze trudy i prace ! W iado 
mość ta do ciebie, mieszkańca stolicy, zapewne 
dóydzie daleko prędzey, aniżeli ten 1 iet; bez wąt
pienia atoli nie będziesz wiedział o ostatnich, cie
kawych stosunkach naszych, tu pod Szum ią ,
7. W. Wezyrem, oraz ze znakomitym Janczarów 
wygubicielem, Husssinem  B aszą  \ zdają się mi 
być one tak interessującemi, ze, pomimo wielkiej 
ważności teraźniejszych wypadków politycznych, 
uważam je za godne szczegółowego opisu dla cie
bie.

Od samego początku układów o pokoy w A*
dryanopolu, nasz Jenerał, (dowódca 5go korpusu 
piechoty, Jenerał Porucznik Krassowski) pragnąc 
uniknąć daremnego krwi rozlewu, dołożył sta
rania ku zbliżeniu się z tureckimi naczelnikami 
w Szumli, i dla tego właśnie miał z nimi różne 
stosunki, nie wiele wprawdzie znaczące, ale t a 
kie, które ugruntowały już dobrą znajooiość, lu
bo z tem wszystkiem były zachowywane Wszyst
kie wzajemne środki ostrożności.

Nagle, dnia 1 tegoż września, Hussein  przy
słał sarn parlamentarza, ażeby, na skutek poru- 
сгепіа W . ѴѴезуга, prosił c widzenie się z Je 
nerałem. Jenerał chętnie przyjął tę propozycją, 
i w kilka godzin, wszyscy się zjechali na miey- 
sce naznaczane.

Po uczynieniu rozmaitych przywitać, tak ze 
swejey strony , jako i od osoby W. Wezyra, 
Hussein  i j<*go towarzysz, zaufany Wezyra urzę
dnik, H aszid-Bey, oświadczyli, iż rzeczą n in ie j
szego іч h widzenia się jest to, że W ezyr, nie o* 
t rzyci ująć zza B  alkanu  żadne у wiadomości i nic 
zupę..nie nie wiedząc o skutkach układów o pokój 
w A  dr у  a n oj) olu , ma nadzieję , że od samego Je
nerała dowie się o istotnej prawdzie , i dla tego 
udaje się doń z ztipeicą ufnością. Jenerał oświad

czył: iż szczegółowej o układach wiadomości dać 
me mnzo ■ jednak rzeczywiście nie przestają 
byc uskutecznia nr w sposób przyjacielski, z pe ł
nomocni vamt,którj ch wprost przysłał Sułtan zKon- 
stantynopolą• Ke w nader prędkim czasie albo 
powinien zostać podpisany pokoy, albo nasza 
гггліэ ruszy do Stambułu ; że już wszystko przy
gotowano ku temu przedsięwzięciu) ze nasze woy- 
ska wzięły twierdzę Enós, zaymują W izę , Bule- 
burgas , Sara i 1 Czorłę, lewem skrzydłem opie
rając się o Midią \ naszą flottę czarnomorska, a 
prawem przytykając do naszey flotty, pod D ar- 
danellami 1 na Archipelagu  stojącej. Hussein  
odpowiedział, ze, w teraźniejszym stanie rzeczy, 
zupełną daje wiarę tym wypadkom i nie wątpi 
o dalszych postępach naszych, gdyż naród turec
ki 1 wojsko muzułmańskie bardziej wspaniało
myślnością, aniżeli orężem podbiliśmy i pokona
li. Potem , zi szczególnem naleganiem wypyty
wał s :ę , wczemby się zawierały żądania nasze 
przy zawieraniu pokoju , o których sam Wezyr 
nie ma zadney wiadomości. Jenerał rzekł ы  to 
do llu sse in a , że, lubo istota artykułów traktato
wych nie jest mu wiadomą, znana atoli z doświad
czenia wspaniałomyślność G e s a r z a  J e g o m o ś c i  mo
że służyć za pewną rękojmią , iz N a y j a ś n i e y s z y  
I an  nie zechce poniżyć, ani dostojeństwa , ani 
honoru Państw*. Tureckiego; że J eg o  C e s a r s k a  
Muść, pośród najzaciętszych działań wojennych,
r.i.e przestawał życzyć sobie przyśpieszenia po
koju , i zawsze zalecał łagodnie obchodzić się 
z mieszkańcami i bezbronnymi. Hussein  i N a-  
szid-B cy  odpowiedzieli, że za taką wspaniałomyśl
ność Bóg zeszłe oręziwi naszemu szczęśliwe powodze-
m e; iż będąc na m ie jsc u  oas ?em, n igdy by nie mogli 
lak postępow ać.Przy  tem oświadczyli Xią*>ęciu M a -  
dato.wemu szczególniejszą wdzięczność za p rz y 
jacielskie obe jśc ie  się z m ieszk ań cam i. podczas 
w ypraw y  na drogę do Tirnowy. Poźniey, H us-  
se,n bardzo dz iękow ał za szczerość i o tw artość  
naszych stosunków i p ros i ł  z naleganiem , aby
śmy ry c h ło  uw iadom ili  W e z y ra ,  w  razie o trzym a
n ia  przez nas wiadomości o zaw arc iu  pokoju. J e 
n e ra ł  chę tn ie  m u to p r z y r z e k ł , a do zadowole- 
m a  z podziękowania  za j ia sz ą  u p rz e jm o ść  p rzy 
dał,  iz my zawsze jesteśmy obowiązani pos tępo
wać o tw arc ie ,  idąc za wolą i p raw id łam i nasze
go W ielkiego C esarza, k tó ry  w szystkiem i czyna
m i sw em i dowodzi św ia tu  , że niczego nie chce  
u k r y w a ć ,  pos tępując  w e wszyslkiem z zupełną  
sprawiedlivVością; Hussein  p raw ie  nie dozwolił 
J e n e ra ło w i  dokończyć, i, ująwszy go za ręk ę ,  rz e k ł  
z czułością : M y  uw ie lb iam y C esarza waszego i 
ubóstw iam y. Polem zaczęła się przyjacielska ro z 
m owa i  różne  oświadczenia, oraz zapew nien ie  szcze
gólnego uszanowania ku  Jen e ra ło w i.  O prócz  te
go, pośród żartów, H ussein  użalał się, że w  ro z 
p raw ach  z nam i postradał na j lep sze  swe konie 
7,e nawet nie wiele pozostałych c ie rp i  w ie lk i nie
dostatek siana. J e n e r a ł  zaraz mu oświadcz: ł  £e 
d lań  jedynie gotów jest wszystko uczynić i p rz y 
słać naw et siana , co też przyjęto ze szczególna 
oznaką wdzięczności. Przed p o żeg n an iem , ca ły  
w ielki orszak Jlusseina  znowu nas 'o toczył; J e 
n e ra ł  powiedział im , ze p ragn ie  jak nay ry ch ley  
przysłać w iadomość o pokoju; co takoż przy je tem  
Zostało^ ze szczegół-emi okrzykam i radości. 6

Tak przy tem, jako w ogólności, i przy wszy
stkich innych widzeniach się, Turcy nader cie
kawymi byli widzieć portret C esarza J egomości,



na tabakierze , nie dawno N а у m i ł  o ś c i  w i e y
dirowaney Jenerałowi, i zawsze się mu przypa
tryw ali  ze szczególną uwagą.

У Dnia 5, otrzymaliśmy wiadomość o zawarciu
nokoiu. Jenerał natychmiast pojechał sam do
S ium li, aby o lem uwiadomić W . V\ esyra. I r z y -  
jazd nasz do tey twierdzy taką uczynił radość 
miedzy woyskami i mieszkańcami, iz trudno na
w e t ja opisać. W e zy r  i Kussem  zaraz prosili 
Jenerała pokazanie tabakierki z portretem Cc- 
sabza J egoL ci i okazali przed пц prawdziwe
uszanowanie. w dniu pamiętnym bitwy
na polu K ulikow em , zanieśliśmy d> Pana Boga 
dziękczynne modły za udzielony p<koy. Nabo- 
2eństwoy Odprawione było w oblicz, wszystkich 
woyek, na obraŁem mieyscu, między naszym obo
le m  a Szum ią, potem odbyła a.ę P « » d .  w .ibec; 
ności W .  W ezyra , H usseina  B*«- 1 " ader 
lu  ich  urzędników. W ezyr czesc woyskową przy- 
Ы  ze szczególnem zadowoleniem; wojska prze- 
ciągały przed nim dwa razy , a potem stanęły
w  porządku bojowym. Piękna postawa naszych ioł- 
nierzy , dobry porządek , szytownosc i szybkość 
poruszeń, zdumiewały Turków, którzy sam! wyzna
li , iż nie mieli bynayramey i-tdziei widzieć po-
dobneeo udoskonalenia. _ . . i

Nazajutrz W e z y r  i Husseirt przyjechali do 
naszego obozu, gdzie Jenerał okazywał im szcze
gółową musztrę : pieszego połku Xi,pięcia Oia- 
n i i ,  jednego batalionu penzenskiego pólku pie
choty i  kónno-bateryyney roty, N.i<)g°- Wielka, 
W rzeczy samey, doskonałość, w które у się dały 
widzieć te oddziały, uderzyła tureckich  naczelni
ków, i oświadczyli oni, że się zdają byc oczaro-

^ ^ ^ N a w z a je m ,  W .  W ezyr przyrzekł nam poka
zać kilka batalionów regularney swey piechoty i 
nieco konicy; nie chcę atoli tak długo zatrudniać 
W P an a  moim 1 steru. „ .

Pozostaje mi jeszcze dodać, ze gestem przy 
życiu i zd row iu , a po febrach naszych w prze
szłym miesiącu sierpniu , wszyscy teraz , chwała 
Bogu , znacznie się popracujem y, y e s o t ą  {e l 
rzeczą widzieć męztwo i duch naszych żołnierzy, 
a lb o lf  tez patrzeć na tuczność naszych koni! П о- 
Dorowie po w iem W  Panu, ze nasz k, pus, pomi
mo wszystkich trudów dwuletniego pochodu, za- 
ledwo ustąpi co do porządku i szykównosci swym 
towarzyszom, którzy pozostali w błogosławюііеу 
Rossyi.

cą i dobrą, A kadem ia uwieńczy nagrodą, stosownie 
do jey wartości.

Uwieńczone dzieło jest własnością Akademii, i 
autor jest obowiązany nigdzie gonie drukować bez 
szczególnego zezwolenia od Akademii,inne zaś dzie
ła Sekretarz wraca tym osobom, które z n ale żytem 
pełno mocni Lwem od autora udadzą się do niego dla 
ich odebrania.

24 września 1829. P io tr  Sokołow .

P ro g ra m m a  D ziennika  M in ą ł ery  um  Spraw  
"Wewnętrznych.

Za N a y w y ż s z e m  zezwoleniem Cesarza J e
gomości, przy Min i ster у um spraw wewnętrznych, 
od dnia i września teraźnieyszego roku 1829, będzie 
wychodziło pismo peryodyczne, pod nazwaniem: 
D zien n ik  M inisteryum  Spraw W ewriętrznych.

Celem jego będzie udzielanie po calem Państwie 
wiadomością tak o rozporządzeniach Zwierzchności 
w wydziale tego Miniśleryum, jako i o stanie róż
nych części, pod jego zostających wiedzą.

W  dzienniku tym będą się zawierały następu
jące artykuły:

I.  Rozporządzenia. Tu należą : N a у w у z s z e 
Ukazy , N а у w у ż e у  potwierdzone postanowie
nia Rady Państw a i naypoddannieysze do kłady ; 
roczne obrachunki Minister у um spraw wewnętrz
nych, cyrkularne i szczególne przed pisani a M ini
stra, zawierające w sobie nowe rozporządzenia lub 
objaśnienia istniejących ustaw, i t. d . ; dyplomata i 
przywileje , N а у w y ż e  у udzielone guberniom, 
obwodom, miastom , stanom lub prywatnym oso
bom. W szystkie te akta będą drukowane w zupeł
ności , a w potrzebnych okolicznościach zostaną 
przydane do nich. objaśnienia, ażeby ułatwić 
czytelnikom sposobność przenikania przyczyn po
budko wych i zamiarów Rządu.

II .  S ta tystyka . Do łiczby przedmiotów tego ar
tyku łu  będą w ogólności wchodziły następujące:

1. A rtyku ły  teoretyczne o celu i obrę 'C staty
styki. tudzież o śr łódkach ku nabywaniu nal-żącyc h 
do tego oddziału wiadomości.

2, Opisy guberniy , obwodów i miast rossyy- 
skich, pod względem ich  ludności, przemyśle,, pło
dów przyi odzonych, i t. d.

5. Porównawcze wiadomości o liczbie mieszkań
ców w  Państwie w ogólności, oraz o różny on jego 
częściach w  szczególe; o stosunku liczby narodzo
nych  do liczby zmarłych ; o śmiertelności ludzi ro
żnego wieku i podług różnych stref Rossyi, i t. u.

4. Porówna wcze wiadomości o naród o wem zao
patrzeniu w Państwie; o ilości zasiewu i urodzaju; ó 
stanie magazynów mieskich i w iejskich, oraz kapi
tałów pieniężnych dla zabezpieczenia żywności i t.d.

5. Wiadomości porównawcze o różnych w Pań-, 
stwie wypadkach, naprzykład: o zdarzeniach śmier
ci, wynikających z rozmaitych przyczyn ; o poża
rach; o nieurodzaju; o klęsce zrządzone у przez sza
rańczę, powodź, pomór bydła, i t. d.

6. Opis zakładów gospodarskich , dobroczyn
nych, naukow ych 1 innych, zostających pod wiedzą 
Ministeryum spraw wewnętrznych.

7. Opisanie nowo wzniesionych lub mających 
się wznieść gmachów publicznych , pom ników , i 
t. d. z rysunkiem ich i widokiem.

8. Wiadomości statystyczne o stanie ipriych j 
krajów Europy i drugich części świata.

9. Oprócz lego, będą w tym artykule umieszczane 1 
rozprawy i badania nad różnemi przedmiotami w e
wnętrznego zarządu Pkństwa; nad rozmaiłem i środ
kami policyynem i; nad zaszczepieniem dobrych 
w  narodzie obyczajów; nad zapobieżeniem przestę
pstwom; nad obowiązkami oby watę lskicmi w ogól
ności, a w szczególności nad obow iązkami różnych

W ezw a n ie  do napisania mowy na  pochwałę 
w B ogu spoczywającego C esarza A lkxapthra Igo.

Stateczne opiekowanie się naukami 1 literaturą
■w p r z e c i ą g u  dwódziesto-pięcio-leln iego panowania 
•w Bogu spoczywającego C esarza A 1 e x a  n d r  a 1 , 
a w  szczególności dobrodz ie js tw a , p rzez N iego z la
n e  na C e s a r s k ą  A kadem ią  Rossyyską, darow a
niem jey, w espó ł z ustaw am i i etatem, dostatecz
n y c h  ku  jey utrzymaniu się środkow, w k ład a  na nię 
obow iązek  żądania, ażeby na cześć tego M onarchy 
nap isana  była, godna J ego, mowa pochw alna , k tó -  
rąby  taż A kadem ia  mogła przyjąć z oświadczeniem 
swey wdzięczności d la  jey autora.

Term in przysłania te у mowy do Akademii Ros- 
syyskiey naznacza się rok czasu, od dnia ogłoszeń:a 
o tera zadaniu w gazetach. .

Autorowie nie będą kładli swych imion, ale na 
czele dzieła umieszczą dewizę podług własnego upo
dobania i przyłączą do niego zapieczętowaną k a r t 
kę  zawierającą w sobie imię, urząd i miejsce prze
bywania autora, a na adresie tęz sarnę dewizę, która 
się będzie znajdowała na czele dzieła. K.ai tka, nale
żąca do dzieła uznanego za dobre, zostanie rozpie- 
czętowana, inne zaś będą spalone. Pakiety  zapisy
w ane bydź mają do Członka i Dożywotniego Sekre
tarza Akademii Rossyyskiey, który , w razie p o 
trzeby, da osobie, wskazanej przez niewiadomego 
autora, rew ers na otrzymane dzieło, z wyrażeniem 
numeru i dewizy.

Autora , którego mowa pochwama , po n ale ży
tem rozpatrzeniu, uznaną zostanie zadosyćczynią-

III. W iadom ości. Dla obfitości i rozmaitości a r 
tykułów', wchodzących do Redakcyi Dziennika Mi
nister у um s#ga w лѵе wnętrznych , niepodobna do
kładnie oznaczyć wszystkich przedmiotów , które 
mogą weyść do tego oddziału. W  ogóle atoli, zamie
rza się umieszczać wiadomości:

1. O wydarzeniach w Państw ie co do wydziału po
licyjnego.
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2. O nadzwyczajnych i godnych uwagi zjawie
niach w przyrodzeniu.

ó. O nowych wynalazkach w gospodarstwie,
przemyśleli t. d.

4.0 biegu handlu wewnętrznego, o jarmarkach, 
i  t  d.

5. O zaprowadzeniu, stanie i postępie zakładów 
gospodarskich i miłosiernych.

6. O czynach ludzkości i wspaniałomyślności o- 
sób prywatnych.

7. O ofiarach osób prywatnych na zakłady do
broczynne i inne.

8. O nowych dziełach, wychodzących w mate- 
ryi zarządu Państwa i statystyki.

Reda kc у a Dziennika Mirństeryum Spraw W e 
wnętrznych wzywa wszystkie osoby,gorliwe o przy
kładanie się do dobra po-wszechnego, przez rozszerza
nie pożytecznych wiadomości,a by przyjęły uczestni
ctwo w je у pracach , udzielając artykułów, tyczą
cych się przedmiotu, wyrażonego w dwóch osta
tnich oddziałach.

Dziennik Ministeryum Spraw Wewnętrznych 
będzie wychodził numerami,z юсіи do i2Stu arkuszy 
druku złożonemijco dwa miesiące. W  teraźniejszym 
1829 roku. zamierzono za d,ugie półrocze wydać 
trzy namera. Cena tego wyuania półrocznie, w St. 
P etersburgu . 12 rub. 5o kopiejek; z przesyłaniem 
do wszystkich miast Państwa Rossyyskiego i 5 rub. 
assygnacyami. Prenumerata przyjmuje się w r e 
dakcji  Dziennika , zostającej przy Departamencie 
gospodarstwa Ministeryum spraw wewnętrznych 
(u mostu Siniego, w domu Ministeryum). Z innych 
miast p renu mera torowie mogą adressować się wprost 
do R e d a k c ji , albo też do Expedycyi gazelney Po
cztami u Sankt-petersbu rskiego.

Pierwszy numer dziennika tego już się d r u 
kuje,.

A u s t r i a  W y ż s z a .
(z Gazety Lwoceskiey).

O pobycie NN. Cesarstwa Ichiność w mie
ście prowiocyynem Lincu, zawiera tameczna Ga
zeta z dnia 25 września następujące dalsze wia
domości: Cesarz Jmć przejęty troskliwością o po
myślność swoich poddanych, korzystał ciągle z tu
tejszego pobytu w celu zasiąonienija wiadomości
0 stanie islnących tutay różnych publicznych za
kładów.

Tak w dniu 21 rano zwiedził N. Pan pro- 
w incyyny dom poprawy i ginach główney nor- 
malney szkoły r^eda wno wystawiony; dnia 22 z po
łudnia, fabrykę rządową materyy wełnianych, tu
dzież dnia 2S z południa szpital, dom obłąkanych
1 zakład ślepych, wchodząc лѵ naymnieysze szcze
góły zarządu pomienionych zakładów7.

Stany prowincyyne hołdując uroczystości»
mieszkańcy tey stolicy z powodu pobytu MN. 

Cesarstwa obchodzą, wyprawiły w dniu 22 t. m. 
w sali redu tow ej, bezpłatną redutę , na klórey 
N. Cesarzowa Jeytność tv towarzystwie znajdu
jących się łulay Arcyxiążąt i swojego Dworu, r a 
czyła przeszło godzinę zabawić.

Dnia 25 rano raczył N. Cesarz Jmć dawać 
powszechne wysłuchanie, poczem w południe 0- 
glądał rezultat powtórnego strzelania do wieży 
fortyfikacyjnej.

Dnia 24 raczył N. Cesarz Jmć znajdować 
się na posiedzeniu rady rządu i oney przewod
niczyć. Z południa , sU-jącу tutay załogą półfc 
piechoty Arcyxięcia Rudolfa , wykonał w obec
ności N. Cesarza Jmci i dostojnych Arcyxiążąt, 
różne obrót у wojenne. N. Cesarzowa Jmć zwie
dziła znajdujące się tu klasztory Urszulanek i 
Elizabetynek» tudzież zakłady dobroczynności i 
naukowe.

Dnia 24 rano wyjechała N. Pani do Yockla- 
bruck, gdzie jak słychać, Królestwo Ichmość Ba
warscy przybyć mieli w nayściśleyszem ince- 

g n i t o .  N. Cesar-owa Jmć spodziewana znowu na 
dzień 25 września w Lincu.

— Dnia 9 —
O pobycie NN. Cesarstwa Ichmość w Lincu, 

zawiera tameczna Gazeta z dnia 28 września na-

etępujące dalsze wiadomości: W  piątek , d. s5 t. 
in. dawał N. Pan od rana do godziny i2tey pry
watne wysłuchanie. O godzicie 1 stanął tu Król 
Jmć Bawarski, który zjechawszy się w Yockla- 
bruck z N. Cesarzową Jmcią, przybył tutay dla 
odwiedzenia N. Cesarza Jmci. O godzinie 4tey, 
po obiedzie w kole rodzinnem, ca którym znay- 
dowali się tylko dostojni Arcy-Xiążęta: Antoni, 
Jan 1 Ludwik i Jego Król. Wys. Arcy-Xiąże 
Махугаіііап d’Este, odjechał Król Jmć do Yock- 
labruck. W  d. 26 rano raczył N. Pan na no
wo dawać powszechne wysłuchanie, a czas po
południowy poświęcił oglądaniu gmachu semina- 
ryum , który ma bydź rozszerzony , rzeźni mają- 
cey być przerobioną i gmachu administracji ta
bakowej i etęplowey. Tegoż samego dnia powró
ciła N. Pani szczęśliwie z Yocklabruck. Po po
łudniu wy/echał do W iednia Arcy - Xiąże Jan. 
W  niedzielę d. 27 przed południem znajdował 
się N Pan na mszy w kościele Stanów , poczem 
zwiedził domy wychowsńców woyskowych c. k. 
pólko w piechoty Arcy-Xięcia Rudolfa i W .X ię -  
cia Badeńskiego, tudzież szpital woyskowy. Po 
południu NN. Cesarstwo Ichmość, w towarzy
stwie dostoynych Arcy-Xi4żąt : Antoniego , Lu
dwika i Махутіііапа, i swojego Dwóru , raczyli 
odwiedzić ogrod publiczny. Licznie zgromadzimy 
lud miał przy tey sposobności szczęście być świad
kiem pierwszego zobaczenia się NN. Cesarstwa 
Ichmość z dostojną Arcy-Xiężną Zofią, która przez 
kilka miesięcy bawiła to u wod w Ischel , to 
w Tegernsee u dostojnej swey Matki, owdowia
ł e j  K rólow ej Jejmości Bawarskiej.

Rroacya dnia  7 października.
Pismo czasowe Agramskie: L u n a , z dnia 22 

września zawiera artykuł następujący : „Jenerał 
Feldmarszałek Leytnant Hrabia Lilienberg na
czelnie tutay dowodzący, wyjechał dnia wczoraj
szego ku Banatskiey granicy, w towarzystwie Ad
iutanta jeneralney komendy Majora Simunich 1 
Sekretarza wojennego polnego Kraussa.”

F  R А Я C Y  Ai 
P a ry ż  dnia 27 września.

(1 Gazety W arszawskiej).
Utrzymuje się pogłoska o odmianach w Mi- 

nisteryum naszem; mówią teraz o wejściu Baro
nów M ounier i Portal. Pierwszy miał niedawno 
posłuchanie u Króla Jmci.

Listy prywatne z Londynu  donoszą, iż rząd 
angielski zawarł wielkie kontrakfca o dostawę ru 
mu, kakao, ryżu, tabaki, narzędzi okrętowych, że
laza i t. d., co zrobiło mocne wrażenie.

Pan Fayot opisuje w Revue de P aris  świe
tny bal, który w roku 1821 dał stan szlachecki w 
Moskwie Cesarzowi Alexandrow i. Między inne- 
mi wyraża: „ W  gruppach officerów, które się po
za Cesarzem tworzyły, postrzegłem Paskiewicza. 
Jest on wysokiego wzrostu , rzadkich włosów i  
melancholicznego wejrzenia; lecz błyskawica by
ła w tern w ejrzen iu , a głębokie myślenie prze
rzedziło włos jego. Dybicz był także na tym ba
lu. Miałem kilkakrotnie sposobność widzenia go: 
między innemi w Taganrogu przy śmierci Ale* 
xandra. Niski, brunatny, chodzi z pochyloną gło
wą; zdaje się bydź zioiny, atoli oko jego jest o- 
gniste i zawsze czynne, czoło ma wysokie, plecy 
cokolwiek schylone. Osoba jego wystawia połą
czenie ognistej żywości myśllz wytwornemi woy- 
skowemi kształtami , co wprawia w zadziwienie. 
Znakomity ten wódz uchodzi za człowieka przy
wiązanego do życia. Hrabia Paskiewicz jest po
ważnych obyczajów i posiada rozliczne wiadomo
ści. Widziałem go znowu w uniwersytecie w 
Charkowie, dokąd przywiózł był jednego ze swych 
synów.”

A n g l i a .
Londyn dnia 27 września.

(z Gazety W arszawskiej.)
Xiążę W ellington  przybył z wiejskiego swe

go mieszkania do tu te jsze j stolicy, i  wkrótce po-
(5)



tem 'miał długą naradę z Hrabią A berdeen , do 
którey należeli także Poseł Austryacki, Margra
bia Pal me U a i Pan Taylor, Poseł nasz przy Dwo
rze Pru»kim. Poseł Cesarsko Rossyyski j Hrabia 
Jłlatusewicz mieli dziś blisko przez godzinę nara
dę z Hrabią Aberdeen . . . ,, .

Gdy Xiążę i Xiężna Klarencyi przybyli do 
Brighton, zostali przyjęci przez Hrabiego i H ra 
binę M unster, tudzież radośnemi okrzykami zgro
madzonego ludu. Nazajutrz wsiedli na statek pa
rowy Talbot i popłynęli do JDieppe. Celem tey 
podróży jest jak słychać rozmówienie się z Xią- 
żęciem Sasko-Meiningskim, który w Bieppe  ocze
kuje dostoyney siostry swojey. Dnia 7 paździer
nika spodziewają się w Brighton  powrotu Xią- 
żęcia i Xięźney Klarencyi.

Gazeta wychodząca w Brighton donosi, iz 
niedługo taydzie odmiana w ustawach kościel
nych Anglii, i że tyra celem mianował już Król 
Jmć Kommissyą, w którey zasiadać mają: po
wszechnie szacowany Lord Stowel, oraz Biskupi 
Londyński, Linkolmski i Glucesterski.

Cobbett twiirdzi w swojem peryodycznera 
piśmie, Political-Register, iż całe dwie prowin- 
cye Angielskie, to jest Hrabstwa Bedfordshire i 
Buckinghamshire są podobne kolosalnemu więzie
niu dla nieszczęśliwych klas roboczvch. Biedacy 
ci bywają w nocy zamykani w niepokrytey zagro
dzie, a we dnie tułają się po kraju. Z powodu te* 
go twierdzenia Pana Cobbett, jedna z gazet tutę in
szych czyni uwagę, iż kray nie może się obeyść 
bez praw względem ubogich.

Korrespondent gazety Tim es  donosi z L iz 
bony, iż stan Miguelistów, którzy wrócili z poraż
ki przy wyspie Terceirze , jest nader smutny. Po
niesioną stratę rachują do 2,ooo ludzi i 4 miliony 
kruzadów. Okazuje się to z rapportu dowódcy woy- 
ska i dzienników' okrętowych.

M anuel de los Santos G uzm an , dowódca 
woyska Hiszpańskiego na okręcie B ingham , k tó
ry (jak wiadomo) zawinąć musiał do Nowego Or
leanu , wydał rozkaz dzienny do swoich 5oo żoł
nierzy, zalecając im, aby pomni na sławę Iberyi, 
nie czynili przykrości nikomu z narodu, który 
ich gościnnie przyjął.

N i e m c y *
(z Gazety Lwowskiey.)

K ról Jmć Bawarski postanowieniem swojem 
E dnia 20 września oznacza przepisy dozoru i kon- 
trolli w cle. Inne postanowienie królewskie z d. 
16 września dotyczę się oclenia wozów pocztowych.

Królestwo Ichiność spodziewani byli znowu 
W dniu 2 października w Monachium.

JJ .  KK. W  W . Xięźna Max. Bawarska i .jeу 
dostoyna siostra Arcyxiężna Z di a auslryacka zje
chały dnia 25 września z Tegernsee do Monachium, 
znaydowały się w teatrze król. na przedstawieniu 
ligmonta, poczera dnia następującego pierwsza po
jechała do Tegernsee, a druga do Wiednia. Dnia 
o5 września przybyła owdowiała W . Xiężna To
skańska , z Drezna do Monachium , gdzie już od 
dni kilku bawił incognito W . Xiąże Meklembur- 
sko-Szwer>ński, powracający z Włocn.

Magistrat miasta Bamberg wydał pod dniem 
18 września uwiadomienie tey treści, ze śledztwo 
i roboty przygotowawcze do połączenia Dunaju z 
Menem przez przybyłą tamie Król. Komissyą do 
kanałów wyznaczoną, są rozpoczęte, i mieszkańcy 
są wezwani, aby znaki i pale, które w okolicy Be
ri nic będą bite, o ile być, może oszczędzali i przy
kładali się do onytfh utrzymania. (Zamiar połą
czenia Dunaju z Menem ma być za pomocą rzek 
Ilednicy i Altmiibl uskuteczniony.)

G R E c Y A.
(z Gazety Lwowskiey.)

Oto jest summaryczna treść trzynastu wyro
ków czwartego Zgromadzenia Narodowego, wyda
nych w Argos. 3) Zgromadzenie narodowe potwier
dza w caiey treści odpowiedzi Prezydenta Grecyi, 
dane angielskiemu Bezydentowi P. Dawkins, w 
skutek- udzielonego mu protokułu z dnia 22 mar
ca, i nadaje Prezydentowi moc należeć do nkra
dów tyczących się ostatecznego losu G; oyi, gdy • 
by do lego był wezwany, wszelako pod waran- f 
kłem, że w tey mierze trzymać się będzie urno- j 
wy traktatu londyńskiego, z zasad ustanowionych 
dnia i4 (26) k viemia 1З26 ,v Epidaurze. Zgro
madzenie narodowo zastrzega sobie prawo raty- 
fikacyi. 2) Zgromadzenie narodowe potwierdza j 

wszystkie urządzenia wewnętrzne, poczynione przez 
Prezydenta , sani.cyonuje ustanowienie Seaatu w 
mieyscu Panhcllemjonu z 27 członków , stanowi 
wybór i zakres działalności tego Senatu, porząd
kuje przygotowawcze roboty do przyszłey kon- 
stytucyi, i obmyśla innego Prezydenta na przypa
dek śmierci te raźnie у sze go. 3) Urządza skarb i 
co się 'lo niego ściągi; up • ważnia do pożyczki 60 
mil. franków. 4) Daje moc Prezydentowi urzą
dzenia siły lądowey i morskiey, i odnawia prav% o 
konskrypcyi z roku 10>5. 5) Zezwala na wyna
grodzenia tym, którzy narodowi nadzwyczayne po
nieśli ofiary, mianowicie wyspom Hydrze, Spezyi, 
Ipsarze, załodze Missolungi, woysku Karaiskakie- 
go i t* p. 6) Poleca rządowi wziąć tymczasowo 
na siebie przed rokiem 1821 zaciągnione długi gmin 
po sprawdzaniu onych wierzytelności, tikowe w 
jak naykrólszym czasie zaspokoić, i ilość takową 
stosownie do okoliczności, od gmin ściągnąć. 7) ; 
Potwierdza przełożone przez Prezydenta pierwsze 
sztuki monety, których jedna, fenix, wynosi szesć 
na wagę w wartości jednego talara hiszpańskiego, 
z srebra podług francuzkiego szrotu ; podzielona 
będzie na sto lepto w, dla czego wszystka zdawko
wa moneta, sztuki miedzi po 1, 5 i 10 lepto W w 
obieg puszczone hyć powinny. Map eta ta , ma * 
na jedne у stronie fV.nixa , nad którym unosi się 
Krzyż, г napisem: „Państwo greckie. 1821;” na dru- 
giey między rószczkami wawrzynową,i oliwną, j 
wartość i napis: „J. A. Capodisl rtas , Kyberrńtis, | 
1828/’ 8) Upoważnia Prezydenta do ustanowienia
orderu rycerskiego, i do rozdania ozdób takowego 
Admirałom, Szefom i Oficerom Mocarstw sprzy
mierzonych, jakoteż Filelenom za granicami Gre
cyi. Znak ten honorowy nie ma być Grekom da
ny aż do rozstrzygnienia następnego Zgromadzenia 
narodowego. Prezydent ' *ś może go nosić. Poźniey 
względem rozdania Grekom dodano warunek: (lub 
wcześniey, gdyby to rząd za dobre uznał). Upo
ważnia daley w przyszłey stolicy Grecyi, wznieść 
Świątynię Bogu, Zbawicielowi; do Dworów sprzy
mierzonych i do Bawaryi wysłać deputacye z po- . 
dziękowaniem, a w Na w ary nie i Petaldi, gdzie jak ; 
wiadomo, wysiadła na ląd wyprawa ftancuzka, po
stawić pomniki. 9) Ustanawia listę cywilną Pre
zydenta rocznie na 180,000 fenixow (Зоіооо hisz
pańskich talarów). Prezydent nie przyjął tego; 
wniosku, „z powodu potrzeb krajtr’ i żądał po
zwolenia, aby raifcslo tego, mógł podnieść ze skar
bu publicznego, co potrzeba na nadzwycz-ayne ko
szta. 10) Ogranicza zakaz wywozu starożytności, 
i tylko Prezydentowi dozwala dawać takowe do 
muzeów tego lub owego Państwa we względzie 
archeologicznych badań. 11) Stanów: fu a dysze na 
zakłady naukowe i sierot; upoważnia Prezydenta 
zaprowadzić porządek w zarządzie klasztorów i na 
t>kcwe rozłożyć stosunkowo ciężary krajowe. 12) 
Stanowi załatwienie spraw, które przed przyby
ciem Prezydenta Grecyi jnż były rozpoczęte. i 3) 
Dotyczę się zwołania nanowo czwariego Zgroma
dzenia narodowego i odnowienia oneguź posiedzeń.

Pozwolono drukować. Z  polecenia JW . Litewskiego Wojennego Gubernatora.
Jndrzey Bucharski Rzeczywisty Radca Stanu i Kawaler.
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